D. 3. Stycznia. — Rok 1836. 
Niedziela. ] JS 


"KURIER WARS ZAWSKI 


Jutro, S: Telesfor. 3 


Szpitale GE „szt zw dobroczyn= 
nych po większej części utrzymywane, iakkol- 
"wiec w ostatnich czasach znacznie ulepszone i 
rozprzestrzenione, nie są iednak dostateczne do 


| -pomieszczenia wszystkich chorych, w porze zi- 
| mowej schronienia szukaiących; i nie raz do- 
'strzedz można było, po 2ch chorych w iednym: 
ŻE łużku umieszczonych. „JW, Gubernator woien= 
| v my Jenerał Adjutant Pankratjeff, pragnąc przy- 
(nieść ulgę rzeczonym szpitalom, a razem po- 
dać pomoc cierpiącej- ludzkości, przedstawił JO. 
Xięciu Namiestnikowi potrzebę urządzenia w- 


klasztorze, Xięży. Eranelszkanów=kilku sal na 
pomieszczenie przeż © miesięcy zimowych stu: 


- ludzi ubogich, chorobami mniej ciężkiemi ‘do 


tknięlych. JO. Xiążę Namiestnik w troskliwoż 
ści swolej o los. biednych, przychyliwszy się 
"do powyższego przedstawienia, łaskawie pole- 


"cić raczył, wyznaczyć. dostateczny fundusz na 


ten szpital, który pod nazwiskiem Przyłułku 
dia ubogich chorych, w salach Franciszkanów 


© od połowy miesiąca Grudnia otworzony został 


i napełnia się zwolna biednymi chorymi, bło- 
gostawiącymi, opiekuńczej władzy za tę nową 
dla cierpiących ulgę, ulgę tem. skuteczniejszą, 


"Że. ‘utworzona w porze, w której ostrzejsza niż ` 


zwykłe zima, niedolę ubustwa i liczbę SRB 


>gnxcznie pomnaża. 


Od małych „Anibalka i Kazia wczoraj w 
Dodal.cji Kurjera złożono zł. 15 na drzewo 
„dla ubogich. — Ner Iszy Tygodnika Rolniczo* 
Technologicznego narok 1836, wyszedł zdru- 
ku i zawiera: l) Nieltóre uwagi nad dzisiej- 


„szymi stosunkami handlowemi i wywiedzione 


'ztąd rady dla gospódarzy wiejskich; 2) Odpe- 


wiedź P. J; 7Zabaczyńskiemu, 'w przedmiocie u- 

rządzenia gośpodarstwa w Kuiawach; 3) Wie: 

domości handlowe; 4). Ogółowe pizypomnienia 

gospodarskie na miesiąc Styczeń. JR 
4 


8 gm 


zeszyt Muzeum domowego na rok 1836, . wy- 


szedł w wilją Nowego roku, znajduie się w nim 
opisanie Puszczy Białowiejskiej zryciną, wys | 
obrażaiącą Łosia; Poezja Wikt: Mugo na śmierć 
młodej Hiszpankj, przekład Br. Hra. Kicin- 
skiego, i artykuł o mieście Nowy Jerk w Sta- 
nach zjednoczonych Ameryki północ:, z ryciną - 
Wwyobrażaijącą Ratusz tego miasta. Prenumerata 
na Muzeum domowe iuż się zaczęła. Cena zł. 

18 w Warszawie, zł. 24 na prowincji. = Wes 
dług Taxy przez Kommissją Taxową postano= 
wionej:na b. miesiąc w Warszawie, Bułką mae, 
towa za gr. 8, ważyć ma łut: ll; Buřka mą- 

towa za gr. 6, Int: > Bułka ordynav: z frans 
cuzkiej mąki za gr. 2, łul: 15; Chleb stołowy 
podługowaty ztąkiejże mąki za gr. 12, funt: 2 
łut:26; Bochenek chleba Żytnego zagr.5, funt 
l łut: 25; Bochenek chleba razowego za gr.5, 
funt; 2 łat: 12. Tak pszenny iako i Żylny chleb 

powinien trzymać wagę powyżej oznaczoną. Nies ` 
doważaiący, nie wypiaczony ` należycie z nie 
właściwej mąki sporządzony, lab stęchłty, skon- 
fiskowany zostanie. Mięsa wołowego funt ma 
się płacić gr. 11, krowiego lub-zbukatów gr. 
10, w: eprzowiny. ze skórą funt gr. 10, za”4 
nogi po pierwszą pęcine gr, 20, cielęciny funt 
gr. 11. W iatkach na Ośdynaskićm wszelkie 
mięso groszem, niżej taxy podług deklaracji 
Rzeźników przedawane być winno, Cena mię* 
sa kószernego wyższą iest o 3 grosze na funcie 
od taxy niniejszej, — Na ostatnich targach War- 
szawskich płacono za korzec Żyta: zł. od'8 do 
20. Pszenicy od. 13 do 415. Jęczmienia 
od KO do Il. Owsa od: 5 i pół do 6 i pół. 

Siana furę iednokonmą od Il do 17, - parokonną 
od 22 do 24. Słomy /fure zwy: od 5 do-10, — 
W nieutulonym żalu pogrążony Mąż, Rodzice i 
Familja po zawczesnym zgonie ś. p. Leokadji: 
+ Guzowskich Fiiżowej; w 22 rokiżycia ¿mare 


— 


łej, zapraszają krewnych i szanownych przyia- 
cioł na wyprowadzenie zwłok iej -zdonu przy 
ulicy Leszno z pod Nr673, na smętarz Powąz: 
futro ogodz: 3 zpołudnia odbyć się mające. — 
Przez całą noc dzisiejszą trwała zamieć z mo- 
enym wichrem; śniegu tyle przybyło Że takiej 
ilości od wielu lat nie pamiętają. -Wista pod 
Warszawą nie zupełnie stanęła. 

Z Petersburga d. 6f18 z. m. iako w uroczy 
stość Jmienin N. CESARZA Jmci, odbyło się 
solenne Nabożeństwo w Cerkwi zimowego pas 
facu w obec obojga -NN: PANSTWA, J.C. W. 
GESARZE WICZA Następcy Tronu, Wielkich 
Xiążąl i Xiężniczek Rodziny Cesarskiej, oraz 
Xcia Piotra O/denburskiego. iakoteż Gzłonków 
Rady Państwa, Ministrów, Senatorów, Jenera- 
łów, Officerów wszelkich stopni armji i flotty, 
Urzędników Dworu i znakomitych osób přeci o- 
biej. Damy były w ubiorach narodowych ru: 
skich a Panowie w wielki. h mundurach. Po Na- 
bożeństwie, Członkowie Swiętego Synodu skła- 
dali w Cerkwi powinszowanie N. PANU, a na- 
stępnie w Sali Piotra Wielkiego, Ciało dyplo- 
matyczne i znakomite osoby. Wszyscy udali 


się do apartamentu N. PANI dla Jej rak u- 


‘calówania, Wieczorem całe miasto illuminowa* 
no. —Dwór przywdział na $ dni żałobę po 
zgonie Xiężnej. Montfort, Siostry Króła Wir- 
teniberskiego. — Dworzańskiego pułku Podpul- 
kownik Jgzałjew 6, (Dyvektot Kominissji kwa- 
terniezej miasta S$. Warszawy), Najwyższym 
Rozkazem 6/18 Grudnia r.z. podwyższony na 
stopień Pułkownika. + 

| Niemcy.= Jeden z młodych Doktorów filo- 
zofji urzęduiący w Parmszłtadzie, na własne 
Żądanie otrzymał uwolnienie od swego: Xięcia, 
i udał się do Hiszpanii przyjąwszy z ewanie- 
lickiego katolickie, wyznanie; Życzy on umie- 
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wiadomość rozgłoszona przez różne: dzienniki, 
iż on starał się oręke Królowej Portugalskiej 
Donny Marji. Młodzieniec ten oświadcza w 
temże piśinie, Że. wcale nie Żąda iaśnieć nie 
właściwem światłem, spokojnie żyje w Szwaj- 
carji- oczekuiąc na chwilę, w któej przecież: 


~i rząd Francuzki zezwoli, aby rodzina Bona* 
3 


parłych mogła wrócić do Francji i wspólnie z 
iej mieszkańcami ichże praw używać. . 
francja, = Od 3ch dni lak w salonach Pa- 


ryzkich jak w mieszkaniach ubogich, iedynym 


przedmiotem rozmów, iest ostatnia walka Fran- 
cazów z Awabami. Potwierdza się, że Fraacu. 
zi zburzyli miasto Maskare; Żydzi tamże mie- 
szkający prosiłi aby im pozwolono zabrać ko- 
sztowności i co tylko będą mogli; otrzymali sku- 
tek tej prośby i wyszli za wojskiem Francuz:, 
zaś muzułmańscy mieszkańcy tego miasta utra= 
cili wszystko. „4Łdeł Kader z resztą, swego 
wojska cofnął się w góry, a wojsko Francuz- 
kie poglądaiąc'na palącą się Maskare opuściło 


„le okolice, i uważa tę wyprawę za ukończoną. 


— Dnia 22 z. m. wieczorem Król Francnzów. 
przyjmował Posłów : Austrjackiego, Angielskie= 
go, Pruskiego, Szwedzkiego, Duńskiego, Por- 
tugalskiego i Belyickiego, oraz kilku Marszał- 
ków, iakoteż Xcia Dekaz, Hrabiego Mole i 
Pana Djupe. Nazaiutrz Król pracował z kilku 


- Ministrami. — Xżę Or/cańskt miał do Paryża 


wrócić d. 29 z. m. — Najpóźniejsze wiadomości 
z afryki są powtórzeniem doniesień o wypia- 
wie pod Maskare, i nie bardzo są interessuiące, 
Między innemi szczegółami, są następujące : Gho- 
ciąż Abdel Kader ponios? klęske, iednak przy- 


znają mu waleczność i wiele znaiomości sztuki 
„wojennej; niemógł się atoli oprzeć taktycę e- 


ścić się przy Don Karolu, uwielbiaiąc wytrwa- 


łość tego Xcia w obronie dobrej sprawy. — Syn 
- Ludwika Bonapartego byłego Króla Holen- 
derskiego, podał do gazety powszechnej nie- 
mieckiej artykuł, zapesniaiąc, Że myladą była 


uropejskiej, a najbardziej szkodzili mu Wolty- 
Żery Francuacy; nie umial korzystać z pozycji. 
Jenerał Odino odznaczał się walecznością, cią: 
gle zostawał w ogniu, i otrzymawszy ranę les 
dwo zezwolił aby mu ią opatrzóno, peczem 
znowu wsiadł na konia i walczył. Także i Xżę 
Orłeańshi narażał się na niebezpieczeństwa i 


z 


rk io EYE 


yo Pyry 


Sade ees ma A w YJ 


Dudni Aat UBAN 


PEENE p 0 


„ sób miljon. — Bardzo} głoszą, że Boird 
* burn niemogąc się zgodzić w zdaniach z Mini- 


e zachęcał Żołaierzy do walki. Arabów 
poległo Seo 600; nieogłoszono z. pewnością 
ile poległo Francuzów, lecz w niiacę micprzy= 
iacivł, mało ich zginęło: Naczelnie dowodzący 


| Marszałek Kłozeł bez przerwy zostawał na 
-czele swego wojska i z wszelką przezorzością 


kierował walką. — Obecni iuż w.Paryżu Depu- 
towani, zostali wezwani na dzień 28 z.m. dla 
obrania Depatacji do otwarcia posiedzeń. 

Anglija. — Nieustannie gazety Doadyńskie 
umieszczają us agi. o spodziewanej wojnie wię- 


dzy Francją i Ameryką pólnocz; powszechnie 
` Anglicy przyznsią, Że rząd Frańcuzki nie ma 
'słoszności w prowadzeniu tej wojny; iest Że to 
$ sprawiedliwie nieoddać długn i ieszcze.za to 


wojować? człowiek prywatny gdy się gniewa o 
Żądanie zapłacenie należności, uważanym by- 
wa za człowieka niedobrego charakteru. — W 
ciągu niespełna roku, z Dublina do Kingstow- 
nu drogą mającą Kalej Żelazną, przejechało o- 
Ael- 


strami swemi kolegami, złoży urzędowacie. — 


Poseł Hiszpański w Londynie P.' "Jabat miał 
' podać notę rządowi Avgielskiemu aby zwracał 


baczniejszą uwagę na postępowanie rządu Fran- 
cuzkiego co do sprawy Hiszpańskiej, gdyż dla 
Don Karola ciągle z Francji 


osłatczane 
rozmaile przedmiety, = W Povtugałji uczyniła” 


- przykre wrażenie wiadomość, "Że ma- nastąpić 


traktat haadlowy między Anglją i Hiszpanją, 
gdyż przez to niezmiernieby ucierpiał -handel 


-w Portugalji. ET w. Londynie iak w Pary- 
"Żu głoszą, Że nastąpi zmiana Ministrów Tlisz- 


pańskich, lecz P. s mał zostanie na Cze- 
le rządu. 
Turcja — Cholera trwa w. wiela: ŚĆ 


państwa Tareckiego, a w Persji rozszerza się 


gwałtownie, w Teheranie w ciągu dni VOciu, 
aeae 15,000 ludzi. = 


RO ER Xżę Następca tronu Pruskie. 
ro udarował Dyrektora muzyki P: Zewż ko- 
2 szlowną labakierą, ża dedykowane Orstorjum:s 


SB 


Siedmiu Braci śpiących. —W Mnichowie 9 
letniej córcę: Pani Szpźeeder artystki, (dawniej 

P. Vio) padaiąca deska z dachu odbiła obie no» 
gi, wątpią o lej wyzdrowieniu. — Do połowue. 
wielorybów wynaleziono teraz nową harpunę; 
w Źelazie iest wydrążenie napełnione witryo= 
lem i zatkane, gdy więc raniony wieloryb u- 
cieka i pociaga za sobą linę do harpuny przy” 
mocowaną, na tenczas odtyka się wydrążenie, 

a witryol mieszaiąc się z krwią ryby, zabiia 
ią natychmiast, przez ten wynalazek ochronią 
się ludzie od wielu niebezpieczeństw. — Z Al= 
gieru donoszą, że gdy Ńiążę Orleański znaj= 


"dował się wohozie pod /ufaryń, młoda Mur 


rzynka, przeciska się. rzuca się Xięciu do aóg 
i błaga aby ią uwolni} zrąk niemiłosiernego 
opiekuna, który się znią iak najgorzej obcho= 
dzi, lecz wtem staie i ten opiekun Maur i żąe 
da swoich praw, gdyż ta-murzynka iest iego 
niewąlnicą, Xiążę niechezc nadwerężyć praw ^ 
ieg», a chcąc oraz ludz kości dopomódz, kupił 
i niego tę Murzynkęj: ale gdzież ią umieścić? 
Niężę oświadczył, iż ieżeliby się iaki uczciwy 
i ie „obyczaiów człowiek chciał znią oe 


Żenić, dostał by za nią znaczny posag. Wkróte 


ce melduie się Wachmistrz od Spahów znany 
jako człowiek dobry, i oświadcza chęć ożenie= 
nienia się; Xiążę wypłaca. posag, ślub odbywa 


się i szczęśliwa para wraca z radością do Al-- 


gieru, — W HMeilborn w przędzalni wełny przes 
maszynę zdarzył się okropny przypadek : iros 
botnik maiący lat 17, uważał Że wełna nie do= 
syć należycie, iak mn się zdawało, zwiiała się 
na „cylinder, chciał przeto popraw ić, lecz zas 


ledwie się iej dotknął, palce iego zostały schwy=_ 


tane a w 4 sekundach maszyna całą rękę mu 
wyrwała zramienia i razem zwełną ią poros 
zrywałana najdrobniejsze cząsteczki. 
DONIESIENIA. — > 
Sekwestrator Cyrkułu 23 przy Urzędzie Mu 


- niegpałlnym M. S. fr avszawy. —W skutek odrę- 


cznej decyzji Urzędu Municypałnego M. Warsza- 
wy z dnia 9/21 Lipca r.b« do Nra 1991/12,340 z 


‘byc mogą. — 


Czerwca, Wydział Kas zawiadamia Szanowna Pu. 
bliczność, iż Dom drewniauy przy ulicy Rybaki 
Nr 2549; składaiący się z ch Dworków, $zpichler- 
ka i komorek wraz z Placem innym Nren ozna- 
czonym, na Skład Drzewa przydatnym, w dniu $ 
Stycznia 1536 w roczną dzierżawę wypuszczonym 
będzie, którego inwentarz i warunki Licytacji ka- 
zdego dnia w Kancellarji podpisanego Sekwestra- 
tora przy ulicy Freta w domu Nr.£68, przejrzane 
HM yhowski. 

WW dniu 23 Grudnia 1835/4. Stycznia 1886 o go- 
dzinie 10 zrana w Warszawie w Ryuku Starego 
Miasta na Targu publicznym zwanyim, prawnie za- 
ięte Ruchoimości iako to: Łóżka, Szafy, Stoły, 
Rygały Sklepowe, Łichtarze i różne Towary Kra- 
inarskie przeż publiczną Licytacją sprzedane zo- 
staną, — Wincenty Martyński K. T. C. W:M. 

Wiadomo czynię, iż prawnie. żaięte Ruchomo- 
sei iakóto: Komoda, Szafy, Warsztaty Stolarskie 
w Warszawie przy. ulicy Nowy Swiat pod Nr1272 
w dniu 93 Grudniaf4 Stycznia r. b. ogodzinie 14 
zrana, wtymże dniu o godzinie 2 z południa przy 
ulicy Miodowej pod Nr 489, Krzesła, Kanapy, O- 
brazy, Stoliki zblatami marmurowemi, Szafy, it. 


‘p. przez publiczną Licytacją sprzedanemi będą. 


‘się o oddanie przy ulicy 


' qhawsz$ z O Berży Eazienek 


Grzegorz Zawads ki K: T. G. W. M. 
WEKSEL wystawiony 29 Grudúia 1835 r. ha 1. 
miesiąc, więzyku hebrajskim wap sany, z podpisem 
Note Auscahler na zlecenie Chaima Szmula Kirsz- 
baum, na pół atkuszn, zgubiony został; BE za 
Wójrowskiej Nr 1564; 
za agno da, głyż korżyści mieć nie będzie. ` 
W dniu © b.nw. między godziną 51 7. przeie- 
Królewskich t;]ną 


«drogą około Wiejskiej Kawy przez Nowy Swiat, 


 sobplowe; 


Saski Plac, Wierzbową, -Bielańska koło b. Arse- 
"mału i Sto Jerską ulicą, zgubione zostało BOA 
dŁaskawy znalazca raczy oddać pod Nr 
4788, przy ulicy Sto Jerskiej'na tsze piętro, lub 
do Handlu Sukna przy Placu Krasińskhiu, gdzie 
„prócz wdzięczności odbierze nagrody zł: 40. = 

Sekwestrator Gyrkutu Ti 8 przy Urzędzie Mu- 


 picypalnym Miastą Stożecznego Warszawy: — Gdy 


y 


z odręcznego, polecenia Urzedn Municypalnego M. 
$. W. z dnia 16 Gruduia r; z. za Nrem 1986f 24 669 
z bistopadu przez Wydział Bas wydanego; Łicy- 
tacja na wydzierżawienie Domu, $tajni i Stodoiy > 
murowanych, z Ogrodem i pieyiegtemi Grentami, 
rocznie, tudzież na sprzedaż Konja, 2ch Bryczek, = 
Owsa w snopach i Słomy, w dniu 23 Grudnia r.z. 
dla błaku: Licytantów do skutku 'przywiedzioną 
nievostała, zawiadamiam interessowanaPubliczność, 


A 
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j Stanisław Nowrą K. T G. W. M. 5 

Prawnie zajęte Ruchomości, a mianowicie: Ka- X 
napa, Krzesła, Stoły, Szafa, Lustra, Bufet, it.d. 3 

_ tu w Warszawie przy ulicy Freta Nr 27, wdniae 4 


i p = 
. 


iż Licytacja takowa w dniu-'5 m.i r. b. P ES a 
10 rano. w temże samem miejscu to iest w Nowej: 
Wsi pod Mokotowskiemi Rogatkami w Warszawie 
bezzawodnie się odbędzie. — W Warszawie dnia 2 
Stycznia 1836 r. — Sekwestrator STARE JE i $go 
A. Szylling. 

Prawnie zajęte Ru'homości iako to: Szafy, Sto- 
ły, Kopersztychy różne, Lustra, Zegar, tu w ÓWar-= 
Szawie przy ulicy Miodowej Nr 486, w dniu 93 
Grudnia 183574 Stycznia 1836 o godzinie 10 zra- 
na przez publiczną Licytacją sprzedane. będą. 


23 Grudnia 1855/4 Stycznia 1836 godzinie 40tej 

rano; wtymże dnin ogodzinie 1 po pyłndniu przy - 

ulicys Jnflandzkiej pod: Ńr2214 Litera R. Kanapa, 

Krzesła Stoły, «óżka, Lustro, Komoda, ited 

przez publiczną Licytacją sprzedane będą, | 

Józefut Magnuski K. TOGO W. Me 

Dnia 31 z. m. zginął Piesek biały, pra-e 

zę wę oko i uchó:czarnę maiący i na lewym: 

m boku m ałą plamę czarną;słaskawy znalaz- 

ca raczy oddać za nsgrodą Sch Rubli. przy ulicy 
Miodowej „do domu Grabowskiego do Kawiarni, 


i i M R qms e m. 


Jutroù Rogaskiego prze ubey Długiej Mr 550, 
SNIA b NNIB: Bi-czeń cielę: z koruiszona:, Sztufać. 
daw: f i:, Muzfgi ciele: z grosz: Bigos builtaj:, Biete 
basa 2 rożna z wusztar:, Kotduny; Barszcz -bura-- > 
kowytRosoł, KOŁĄCJA: kotlety woło: zserde:, 
Potrawa z pulara zsosem kaparo:, iinne Potrawy, 
Oraz znajdnie się ŁYŻKA Srebrna zapewne przez 
AGE ZA iona za”moję Łyżkę. „Najzylber. | E 


Ttk Dziś w Kawiarni przy nicy Nomiejskiej przy, 
Kościele Paulinów pod Nr.167, KWIRTET przez 
5 Aei zadkowskiego: — K. 4. 
aty Bziś wtawiarni Biterackiėj przy ulicy Po- 
dwale- Nr 539, na pierwszem piętrze, Panna Szem- 
mel opuszczaiic Warszawę. będzie miata zaszczyt 
swą grą vprzyiemnaić łastcawej Bubliczndści ostatni. 
ve egei swego pobytu wstolicy. 

"W Kawiarni Z. Wejchert w domu d, Elena” 
Nr sa przy ulicy: AC NAA młody Szemmel 
grać będzie. pre 


Wczoraj w JCHIgRieCE Nra 29.—12.—59. —8. = 
Dziś rano zimna stopni 6, Wczoraj w południe 40; 


TEATR WIELKI. Jutro Jaki Ojciec takióz 
czyli £ Klingsbergowie. Przez sen. 


Èn 
.- > i 


